
BYDGOSZCZ MATCE PIĘKNEJ MIŁOŚCI

PODCZAS KORONACJI OBRAZU MATKI PIĘKNEJ MIŁOŚCI

[Bydgoszcz, 29 maja 1966]

Najdostojniejsi arcypasterze Polski katolickie, duchowieństwo i ludu Boży mia-

sta Bydgoszczy i archidiecezji gnieźnieńskiej.

Ukoronowaliśmy  Matkę  Pięknej  Miłości,  którą  ze  czcią  oglądacie  w  nowej

chwale. Od roku 1466 prastara bydgoska fara słynie czcią Matki Najświętszej. Chociaż

kroniki zapisały nam niewiele z dziejów wspaniałego, tak przez was umiłowanego obra-

zu, to jednak już z kronik wizytacyjnych biskupów kujawsko-pomorskich wiemy, że

obraz ten był wiernie czczony, poprzez wszystkie koleje losów, przez jakie przechodzi-

ło starożytne miasto Bydgoszcz. Z kronik tych dowiadujemy się o wielkiej opiece, jaką

biskupi kujawsko-pomorscy otaczali obraz Matki Najświętszej. Dlatego dzisiaj uprosi-

łem ich następcę, obecnego tu biskupa włocławskiego, aby wspierał moją dłoń, gdy na-

kładałem diadem koronny na umiłowaną głowę Matki Pięknej Miłości.

Te same kroniki podają, że znajdujący się w starożytnej farze obraz Matki Bo-

żej, osłania obraz Trójcy Świętej. Ma to głęboką wymowę i znaczenie. Ponieważ Mary-

ja – jak mocno wierzymy – jest najpiękniejszym dziełem Trójcy Świętej, nic dziwnego,

że właśnie Trójca Święta niesie przed sobą ten owoc troistego działania Ojca, Syna i

Ducha Świętego.

Jak wiadomo nam z opisu Zwiastowania, Ojciec Niebieski prosi o mieszkanie

dla swojego Syna u Panienki  Nazaretańskiej  i  pod Jej  sercem kształtuje  Ciało Syna

Człowieczego przez działanie Ducha Świętego. Cała Trójca Święta pochyliła się więc w

Nazaret nad Dziewczęciem, Maryją, i swoim działaniem sprawiła, że Słowo Ciałem się

stało  i  zamieszkało  między  nami.  Odtąd  Syn  Maryi  Dziewicy  będzie  do  swoich

uczniów, Apostołów i ich następców, nieustannie mówił: „Idźcie i nauczajcie wszystkie

narody, chrzcząc je w Imię Ojca i Syna i Ducha Świętego”.

Najmilsze dzieci! To, czego dokonała Trójca Święta w Maryi, Jezus Chrystus

pragnie dokonać w nas wszystkich przez Kościół Boży. Od tysiąca biskupi i kapłani,

posłuszni temu posłannictwu, chrzczą naród polski w imię Ojca i Syna i Ducha Święte-
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go. Gorąco pragną, aby odbiło się na nas światło Oblicza Bożego, abyśmy ukształtowali

się na obraz i podobieństwo Boże, do czego przecież wszyscy dążymy.

Ta milenijna koronacja obrazu Matki Najświętszej, który od dawna nazywany

był Obrazem Koronacyjnym i czczony był jako obraz Niepokalanego Poczęcia i obraz

Wniebowzięcia, ma więc dla nas znaczenie odnowy naszej wierności Trójcy Świętej,

której tak wspaniałe działanie widzimy w Matce Boga i ludzi.

Zbliżyła się tutaj młodzież drugiego Tysiąclecia i zapytywała, czy my jej wie-

rzymy i ufamy. Odpowiem ci, droga młodzieży bydgoska! My wam wierzymy i ufamy,

my was kochamy i błogosławimy wam na nowe wiary tysiąclecie!

Uroczystość dzisiejsza, należąca do serii milenijnych uroczystości w archidiece-

zji gnieźnieńskiej, będzie dla nas wszystkich poniesieniem serca ku Trójcy Świętej, ku

Bogu Ojcu, Bogu Synowi i Bogu Duchowi Świętemu.

Raduję si, że w tej uroczystości wzięli udział polscy arcypasterze. Pomimo trud-

nej i wyczerpującej pracy w Gdańsku, przyjęli nasze zaproszenie i wstąpili po drodze do

Bydgoszczy, aby radować się z nami chwałą Maryi.

Dziękuję ci, najdostojniejszy arcybiskupie poznański, za twoją, tak drogą obec-

ność, i tobie, biskupie włocławski, który pomagałeś mi w zdobieniu obrazu Matki Bo-

żej. Twoi poprzednicy, ówcześni pasterze ziemi pomorskiej, otaczali szczególną czcią, a

dzisiaj pozostaje Ona pod naszą pieczą pasterską. Dziękuję tobie, księże arcybiskupie

metropolito krakowski, który tak chętnie przyjąłeś moje zaproszenie i pospieszyłeś, aby

nas uradować swą obecnością i uczestniczyć w tym wspaniałym akcie hołdu dla Matki

Pięknej Miłości. Całym sercem dziękuję tobie, arcypasterzu chełmiński, za twoją obec-

ność, jak również tobie, arcypasterzu częstochowski i księżom biskupom sufraganom,

którzy tak licznie przybyli na tą uroczystość.

Najmilsze dzieci! Za waszą wytrwałą wierność Matce Pięknej Miłości, niech na-

grodą będzie błogosławieństwo, którego na zakończenie udzielą wam wszyscy obecni

arcypasterze.

Sit Nomen Domini... 
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